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Wpływ pandemii na rynek pracy 
 

 

Rok temu nasze życie zmieniło się o 180°. Większość branż, łącznie ze 

szkołami, musiało przejść na pracę zdalną. Ale jak pandemia wpłynęła na rynek 

pracy? W moim tekście postaram się najprecyzyjniej przedstawić sytuację.            

W moim przekonaniu wpływ ten jest niezwykle duży.  

Jednym z aspektów naszego życia, w którym wpływ pandemii jest 

najbardziej widoczny to psychika.  Dużą rolę w kryzysie na rynku pracy odgrywa 

niepewność pracowników. Stan ten spowodowany jest obawą, czy człowiek nie 

straci posady. Niekiedy problemem bywa brak możliwości efektywnego 

realizowania swoich obowiązków w sytuacji, gdy cała rodzina przebywa w domu. 

Zwyczajnie brakuje odpowiednich możliwości technicznych do jednoczesnej 

pracy rodziców oraz zdalnej nauki dzieci. Niektórzy z biegiem czasu pozornie 

przyzwyczajają się do zaistniałego problemu. Żyją jak dawniej, lecz nadal z tyłu 

głowy towarzyszy im niepewność. W efekcie dochodzi do wielu przypadków 

przewlekłego stresu, który pogłębia się prowadząc do depresji i załamania 

nerwowego. Ten stan z miesiąca na miesiąc może się pogłębiać. Niestety często 

wynikające z tego frustracje przenoszone są na sferę zawodową pracownika, 

pogarszając komfort jego pracy. W końcu może dojść do spadku motywacji i 

niechęci do podejmowania nowych wyzwań zawodowych. 

Nie zapominajmy też, że dla pracodawców jest to również ciężki czas. 

Często nie są wstanie opłacić pensji pracowników lub pokryć kosztów wynajęcia 

lokalu. Przez to są zmuszeni do obniżenia wynagrodzenia dla pracowników. 

Przedsiębiorcy mają problemy z kooperantami szczególnie tymi, którzy 

dostarczali zagraniczne towary, co stało nie niemożliwe w przypadkach 

zamkniętych granic. Często również przytrafiają się przypadki przymusowego 

zamykania zakładów pracy z powodu wykrycia przypadków wirusa i nałożeniu 

przymusowej kwarantanny na całą załogę.  

Można zaobserwować przedsiębiorców, którzy w obliczu pandemii 

zaczęli poszukiwać innych niż dotychczas metod zbywania swoich towarów lub 



pozyskiwania klientów. Mogli wówczas pozostawić swoich pracowników 

powierzając im nowe zadania. 

Weźmy pod uwagę sprawę, która zapewne interesuje większość z nas: 

czyli kto ile zarabia? Komu obniżyli zarobki, a może ktoś odnalazł się lepiej w 

obecnej sytuacji i zaczął więcej zarabiać? Wydaje nam się mało prawdopodobne, 

że podczas wielkiego kryzysu w gospodarce ktoś zarabia więcej niż w 

poprzednich latach. A jednak według badań, taką grupą zawodową są prawnicy 

specjalizujący się w zmianach w prawie podatkowym i prawie pracy. Ponadto w 

cenie są umiejętności związane z nowoczesnymi usługami teleinformatycznymi 

niezbędnymi do zabezpieczenia działalności w sytuacji braku bezpośredniego 

kontaktu z klientami, rodziną i przyjaciółmi. Ponadto gwałtowny rozwój 

zanotowała branża „wirtualnych sklepów”. Efekt zamkniętych galerii 

handlowych zachęcił wszystkich – dorosłych i młodzież do dokonywania 

zakupów w sklepach internetowych. To z kolei doprowadziło do znacznego 

rozwoju sieci paczkomatów oraz wielkiego zapotrzebowania na usługi kurierskie. 

Co raz częściej w dzisiejszej sytuacji wspomina się o możliwości wykorzystania AI 

(sztucznej inteligencji).  

Pandemia przyczyniła się także do obniżenia wynagrodzeń. Największy 

spadek pensji odnotowują pracownicy zajmujący się finansami oraz 

księgowością. Ponadto co raz bardziej dramatyczna staje się sytuacja na rynku 

usług hotelarskich. Podobnie nieciekawie wygląda działalność klubów 

sportowych, siłowni oraz tych restauracji, które nie mogą łatwo przestawić się 

na usługi na wynos. Dotyczy to restauracji serwujących wyszukane potrawy w 

eleganckich wnętrzach lub organizujących duże imprezy. 

Na każdego z osobna pandemia wpłynęła inaczej. Niektórzy odczuwają 

ujemne skutki na psychice, a inni w sferze materialnej. Są grupy pracowników, 

które w pandemii radzą sobie bardzo dobrze. Moim zdaniem najważniejsze jest 

to, aby nie szukać samych negatywnych aspektów obecnej sytuacji. Warto 

dostrzec pozytywy jakie podsuwa nam los. Czas w domu możemy spędzić z 

bliskimi lub zająć się rzeczami, na które zwykle nie mieliśmy czasu. Należy także 

przy tej okazji spróbować spojrzeć na życie z innej perspektywy. Dzięki temu 

możemy odszukać w sobie nowe zdolności lub inny sposób na życie. Wszystko 

zależy od kreatywności danego człowieka. 

 


